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Uczą się zawodu
REGION. Sądeccy Romowie robią kursy
prawa jazdy, uczą się prowadzić wózki
widłowe i wykonywać roboty budowla-
ne. Liczą, że brak rąk do pracy na pol-
skim rynku spowoduje, że w końcu znaj-
dzie się zatrudnienie i dla nich. Do po-
konania pozostało jeszcze wiele barier
w tym analfabetyzm, który dyskwalifi-
kuje Romów jako kandydatów do pracy
i dyskryminacja, z którą walczyć jest
najtrudniej.

Wczoraj w sali konferencyjnej restau-
racji Panorama w Nowym Sączu liderzy
romscy z terenu byłego województwa no-
wosądeckiego uczestniczyli w semina-
rium szkoleniowym w ramach Projektu
Inicjatyw na Rzecz Rozwoju Przedsię-
biorczości Romów KETANES RAZEM re-
alizowanego przy wsparciu Europejskie-
go Funduszu Społecznego w ramach ini-
cjatywy wspólnotowej EQUAL.

W części warsztatowej Romowie mówi-
li szefom projektu o trudnościach, jakie na-
potykają przy próbach zatrudnienia, na-
wet w sytuacji, gdy kierowani są do firmy
poszukującej pracowników przez Urząd
Pracy. Mieczysław Szczerba, jeden z rom-
skich liderów z Nowego Sącza zwrócił
uwagę, że jego zdaniem urzędnicy powinni
informować pracodawców, że przysyłają
do nich bezrobotnych Romów, od razu wie-
dzieliby, czy mają oni szansę uzyskać za-
trudnienie. Zwykle fatygują się na darmo.

- Mogłoby to być odebrane jako forma
dyskryminacji, jak pytanie pracodawcy
o to, czy zatrudni kobietę - zwróciła jednak
uwagę Izabela Bara z Międzynarodowego
Centrum Partnerstwa Partners Network.

- To nie prawda, że Romowie nie chcą
pracować, po prostu nic ma dla nich pra-
cy - zauważył Arkadiusz Stawiarz, pra-
cownik socjalny Miejskiego Ośrodka Po-
mocy Społecznej w Nowym Sączu, który
romskie problemy zna od podszewki. Je-
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go zdaniem poza potrzebą zdobywania
konkretnego fachu do uzupełniania pozo-
staje jeszcze wielka luka edukacyjna, bo
wielu sądeckich Romów nie potrafi pisać,
ani czytać, a bez tego nie znajdą pracy.

Projekt „Partnerstwo na rzecz rozwo-
ju Kxetanes - Razem", który ma małopol-
skim Hornom pomóc odnaleźć się na ryn-
ku pracy, rozpoczął się od przeprowadze-
nia ankiet w środowisku romskich na te-
mat ich wykształcenia, preferencji zawo-
dowych i posiadanych umiejętności.
W oparciu o nie przygotowano szkolenia
zawodowe. W Tarnowie powstało Cen-
trum Aktywizacji Zawodowej Romów,
w którym zatrudniono uczestników pro-
jektu wyłonionych przez doradców zawo-
dowych. Powstało również forum aktywi-
zacji zawodowej, które jest miejscem spo-
tkań dla przedstawicieli mniejszości rom-
skiej ze społecznością lokalną. Jego ce-
lem jest przygotowanie podatnego gruntu
w miejscowościach objętych projektem,

do zatrudniania Romów, którzy zdobędą
kwalifikacje w ramach programu.

Mając świadomość barier koordynato-
rzy projektu chcą przygotować Romów
do samodzielności - do zakładania firm
skupiających się na tradycyjnych rom-
skich zawodach lub spółdzielni socjalnej,
np. związanej z kowalstwem artystycz-
nym.! cynowaniem naczyń itp. Taka spół-
dzielnia miałaby docelowo powstać w No-
wym Sączu.

Koordynatorami projektu są: Małopol-
ska Szkoła Administracji Publicznej Uni-
wersytetu Ekonomicznego w Krakowie,
Stowarzyszenie Kulturalno-Społeczne
Romów z Tarnowa, Uniwersytet Łódzki
i Międzynarodowe Centrum Partnerstwa
Partners Network. (MONK)
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